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Miejsce i czas wydarzeń Lublin, II wojna światowa

Słowa kluczowe Lublin, II wojna światowa, ojciec, Remigiusz Moszyński,
Czesław Szczepański (1885-1961), relacje międzyludzkie w
czasie wojny, warunki życia

 
Codzienność okupacyjna – ludzka solidarność 
Ja pamiętam głód, było nam bardzo ciężko. Przez jakiś czas ojciec nie dostawał w
ogóle uposażenia żadnego, później otrzymywał pensję taką, jaką otrzymywał przed
wojną.  Natomiast  podczas  wojny  wszystko  było  kilkakrotnie  droższe.  Rodzice
sprzedawali po prostu to co mieli u siebie w domu. Rozpoczęło się od sprzedaży
biżuterii, czy jakiegoś ubrania, a nawet książek. Ojciec zakochany był w literaturze.
Co się miało, to się sprzedawało. Mieliśmy bardzo dużo życzliwych znajomych osób,
które po prostu pomagały nam. To było charakterystyczne w tym czasie, że jeden
drugiemu pomagał.  Kolegą mojego ojca był  sędzia Czesław Szczepański,  który
później po wojnie był prezydentem Lublina. Wiem, że on miał jakąś posiadłość i
pomagał nam w ten sposób, że zapraszał mojego brata na wakacje do siebie, czy też
przywoził jakieś płody rolne do nas. Tak, tak że ludzie nam naprawdę pomagali. I
muszę powiedzieć, że moi rodzice [pomagali]. Jak gdzieś dostali ten kilogram cukru,
to później mamusia odsypała tam 20 deko i do PCK dawała. 
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